
Załoga ZPW Złocieniec 
w rzędzie najlepszych załóg 

przemysłu włókienniczego w kraju
Zakłady Przemysłu Wełnia­

nego w Złocieńcu już w I de­
kadzie grudnia ub. roku wyko­
nały roczny plan produkcyjny, 
a niedawno zameldowały wy­
konanie ponad plan 5 tys. me 
trów tkanin wełnianych, wy­
produkowanych w Czynie Zja­
zdowym dla lepszego zaspoko 
jenia potrzeb ludzi pracy.

Za rytmiczną realizacją za­
dań planowych w ciwartym ro 
ku planu 6-letniego załoga zo 
stała wyróżniona dyplomem u-

Komisju Repatriacyjna 
Państw Neutralnych 
odrzuca 
żądanie Amerjkanów

PEKIN. Jak donosi z Kao- 
songu agencja Nowych Chin, 
Kómisla Repatriacyjna Państw 
Neutralnych odrzuciła żąda­
nie Amerykanów zwolnienia 
17 agentów Usynmanowskich 
1 kuomlntangowsklch, oskarżo 
nych o zamordowanie 7 kore­
ańskich 1 chińskich Jeńców 
wojennych za to, że domagali 
clę repatriacji.

W liście do dowództwa ame 
rykańsiklego, zaaprobowanym 
przez większość członków Ko­
misji Repatriacyjnej Państw 
Neutralnych, przewodniczący 
komisji gen. Thlmayya stwler 
dza, że zwolnienie morder­
ców byłoby aktem całkowicie 
sprzecznym z prawem.

Jak wiadomo, dowództwa 
amerykańskie w liście do gen. 
Thlmayya z 20 stycznia br. 
domagało się od Komisji Re­
patriacyjne) Państw Neutral­
nych zwolnienia morderców 
najpóźniej do 31 stycznia.

znania Centr. Zarządu Przem. 
Włókienniczego.

Ambicją całej załogi i kie­
rownictwa złocienieckich Za­
kładów Przemysłu Wełnianego 
jest, mimo dużych trudności, 
wykonać w 100 proc, plan sty­
czniowy.

Oto co mówi dyrektor ZPW, 
tow. Mielcarek: „Dwa działy 
przędzalnia i tkalnia robią 
plan na bieżąco - nie nadą­
ża natomiast wykańczalnia, 
gdyż część załogi z tego dzia­
łu choruje. Mimo to zobowią­
zujemy się plan miesięczny wy 
konać w 100 proc. Nie będzie 
my jednak mogli, z powodów 
już wymienionych dać w stycz 
niu tysiąca metrów tkaniny po 
nad plan, do czego zobowiąza 
liśmy się w naszym Czynie 
Zjazdowym. Nadrobimy to jed 
nak w lutym".

Załoga ZPW Złocieniec nig 
dy nie zawodziła w realizacji 
planów. Na pewno i tym ra­
zem nie zawiedzie.

2yczymy załodze i kierowni­
ctwu pomyślnego wykonania 
zadań,

SŁUŻBA MECHANICZNA 
“ PAROWOZOWNI

W SZCZECINKU ZDOBYŁA 
PROPORZEC PRZECHODNI

Pracownicy służby mechani­
cznej szczecineckiej parowozo­
wni II klasy są zdobywcami pro 
porca przechodniego za uzy­
skanie pierwszego miejsca w 
socjalistycznym współzawodni­
ctwie pracy w III kwartale ub. 
roku na DOKP Szczecin.

W skali krajowej kolejarze 
służby mechanicznej szczeci­
neckiej parowozowni zajęli w 
tym okresie pierwsze miejsce.

(»)

Szpiedzy wywiadu adenauerowskiego 
przed Wojskowym 

Sądem Rejonowym w Opolu
OPOLE. 29 bm. przed Woj 

skowym Sądem Rejonowym w 
Opolu rozpoczął się proces 
grupy agentów wywiadu ade- 
na u e rawskie go.

Na ławie oskarżonych za­
siedli Alfred Pietruszka. Hen­
ryk Koj, Stanisław Moskal, 
Henryk Skowronek 1 Herbert 
Kopiec. Dwaj pierwsi oskarżo- 
nl zostali nasłani do Polski z 
zadaniem organizowania wy­
wiadu, dywersji oraz sabotażu 
przez zachodnlo-berllńską pla­
cówkę adenauerawsklej centra 
li szpiegowskiej. Pozostali o- 
skarżenl — to zwerbowani 
przez nasłanych szpiegów a- 
gencl.

Sala sądowa wypełniona Jest 
publicznością. Rozprawie przy 
6łuchują się liczni przedstawi­
ciele ludności Opolszczyzny, 
która mimo długich lat hakaty 
stycznego terroru 1 okru-

• LONDYN
Jak wynika z danych statystycz­

nych opublikowanych przez angiel 
skie ministerstwo transportu, w 
roku ubiegłym zanotowano w W. 
Brytanii znaczny wzrost nieszczę­
śliwych wypadków na drogach. W 
1953 roku uległo nieszczęśliwym 
wypadkom około 227 tysięcy osób. 
Ponad 5 tysięcy osób zginęło.

• HAMBURG
Sąd w Hamburgu skazał redak­

tora pisma „Hamburger Volks- 
zeitung" - Schneidera na 7 mie­
sięcy więzienia za to, że w arty­
kułach swoich demaskował zbrod­
niczą i wrogą narodowi niemiec­
kiemu politykę Adenauera oraz 
walczył o zjednoczone, pokojowe 
Niemcy.

• KARACZI
25 stycznia wznowili strajk robot 

picy portowi w Karaczi (Pakistan), 
domaga,qc się polepszenia wa­
runków żytu. Praca w porcie zo­
stała sparaliżowana.

cleństw reżimu hitlerowskiego 
przetrwała w walce o polskość 
aż do wyzwolenia.

Jak stwierdza m. In. akt o- 
skarżenla. neohltlerowcy spod 
znaku Adenauera. pod patrona 
tern i przy wydatnej pomocy 
kół imperialistycznych USA, 
tworzą szeroko rozgałęzione 
sieci grup dywersyjno-szple- 
gowskfch, których działalność 
skierowana Jest przeciwko Nie 
miecklei Republice Demokra­
tycznej. Związkowi Radzieckie 
mu 1 krajom demokracji ludo­
wej, a zwłaszcza przeciw Pol- 
spe. Jednym z takich ośrod­
ków dywersji 1 wywiadu Jest 
centrala szpiegowska w Niem­
czech zachodnich. Podległy 
tel centrali ośrodek dywersyj- 
no-szplegowskl w Berlinie za­
chodnim, prowadzony przez 
niejakiego Kaisera, nasyła do 
Polski specjalnie przeszkolo­
nych, uzbrojonych agentów w 
celu uprawiania dywersji poli 
tycznej i szpiegostwa. Zacho­
dnio - niemieccy rewizjoniści 
w swe| robocie dywersyjno- 
szpiegowskiej bazują na zbro­
dniczych elementach prohltle- 
rowskich 1 kryminalnych. Do 
takich właśnie wyrzutków spo­
łeczeństwa należą odpowiadają 
cy przed sądem oskarżeni.

Oskarżeni Alfred Pietrusz­
ka 1 Henryk Koj we wrześniu 
1952 roku, po dokonaniu kra­
dzieży w Fabryce Mebli Gię­
tych w Jaslennicy powiat 
Bielsko-Biała, zbiegli do Ber 
lina zachodniego. Tam zgłosi­
li się do placówek wywiadów 
Imperialistycznych 1 przekaza 
li im szereg informacji szple- 
gowskich z terenu Polski, a 
następnie nawiązali kontakt 
z pracownikiem wywiadu Ade 
nauera — Nentwlglem. za Je­
go pośrednictwem z kierowni­
kiem ośrodka szpiegowskiego 
tego wywiadu Kalserem. Prze 
wiezieni amerykańskim samo­
lotem wojskowym do Niemiec

(Dokończenie na 2 str.)

HUTA „SZCZECIN"
dzięki ambitni postawie całej 
załogi. na czoło której wybija­
ją się brygady Stanisława Wio 
Carskiego [ Jana Now>ńsk'egc. 
Przy pracach tych z< stosowa­
no doskonalą, wypróbowaną 
radziecką metodę montażu blo­
kowego.

Centrum prac, po zakończe- 
r!u przez załogi „Mostostalu

Załoga Huty „Szczecin" rytmicznie wykonuje plany. Dzięki 
realizacji zobowiązań podjętych dla uczczenia II Zjazdu 
Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej załoga huty 
w pierwszej dekadzie stycznia wykonała plan w 103,1 proc.

Na zdjęciu; fragment huty. (Fot. CAF)

robót mońta 
żowych, prze 
sunęło się lo 
wnętrza po­
tężnego słu­
pa wielkie­
go pieca 1 
nagitzewn ic. 
Obecnie roz 
poczęły tu 
pracę bryga 
dy tzw. bia­
łych mura­
rzy zarządu 
pleców prze 
myślowych, 
które przy­
stąpiły do 
wymurówkl 
wnętrza pie­
ca.

2 dni
Konferencji Berlińskiej

(KORESPONDENCJA WŁASNA AR Z BERLINA)

Czy Istnieje możliwość dalszego odprężenia w stosun­
kach międzynarodowych? Pierwsze 2 dn) Konferencji 
Berlińskiej skłaniają do pozytywnej odpowiedzi na to py­
tanie. Istnieje możliwość odprężenia, jeżeli przedsta­
wiciele wszystkich mocarstw ożywieni będą wolą szuka­
nia pokojowego rozwiązania spornych problemów 1 Jeżeli 
kierować się będą wymogami pokoju i bezpieczeństwa 
narodów.

W stosunkach między wielkimi mocarstwami Istnieją 
oczywiście sporne problemy. Różnice zdań są bardzo po­
ważne I dotyczą kluczowych zagadnień naszych dni, ale 
— jak to wyjaśnił minister Mołotow — właśnie dlatego, że 
Istnieją rozbieżności, właśnie dlatego że sa poważne róż­
nice zdań między mocarstwami — właśnie dlatego odbywa 
się obecna konferencja. Celem jej jest szukanie dróg do 
rozwiązania spornych zagadnień. Jasne, że nie można 
znaleźć żadnego magicznego środka, który by od razu usu­
nął wszystkie trudności. Można by jednak już d z f ś 
znaleźć rozwiązanie niektórych zagadnień i przygotować 
teren do rozstrzygnięcia innych problemów na później.

★ ★ *

Sprawa udziału Chin w omawianiu 1 rozstrzyganiu wę­
złowych problemów o ogólnoświatowym znaczeniu — jest 
nieodzownym warunkiem pokoju. Chiny Ludowe odgrywają 
w świecie niezwykle doniosła rolę historyczną ber wzglę­
du na to. czy to się komuś podoba, czy też nie. Kto nie 
chce widzieć tego faktu, ten — jak struś — chowa głowę 
w piasek. Słusznie powiedział ktoś, że człowiek, który 
nie chce się pogodzić z istnieniem i rozwojem Chin Ludo­
wych — przypomina szaleńca, który nie chce się pogodzić 
z tym. że słońce świeci 1 będzie świeciło.

Jednym z warunków powodzenia Konferencji Berlińskiej 
jest uznawanie faktów 1 liczenie się z nimi. Próby wy­
paczania ich nie mogą dać nic dobrego. Oto sekretarz sta­
nu Dullcs w przemówieniu swym, wbrew realnym faktom, 
oczywistym dla każdego, kto potrafi wysnuć wnioski 
z lekcji historii, chwyta się karkołomnych, zawieszonych 
w próżni koncepcji.

UsRował on przeciwstawić Francję I Anglię — Związko­
wi Radzieckiemu. W tych próbach wyraża się oczywiste, 
ale beznadziejne dążenie do tego, by Izolować Związek 
Radziecki oraz kraje, które wraz ze Związkiem Radzieckim 
wałcza o nokój. Jest tn stanowisko nierealne I pozbawio­
ne wszelkich podstaw. ' Wystarczy jeden rzut oka na mapę 
świata a także wspomnieć niedaleka przeszłość, hv to sobie 
uświadomić. W okresie międzywojennym wszelkie próby 
przeciwstawiania Francji I Anglii — Związkowi Radziec­
kiemu rykoszetem uderzały w Anglie I Francie. Wyrazem 
I wynikiem tej polityki było przecież Monachium! A Mo­
nachium było wstępom do dcgtei wolny światowej, która 
n’e ominęła przecież ani Anglii ani Francji. Cóż dopiero 
teraz, kiedy obóz nokoju na czele ze Związkiem Radzieckim 
stanowi potężną siłę, nieporównanie większą niż w okresie 
międzywojennym.

Co więcej, Dulles, szukając Jakiegoś uzasadnienia dla 
swego stanowiska, pomstuje na układy, przepojone duchem 
współpracy mocarstw europejskich, a mianowicie na ukła­
dy zawarte w Jałcie 1 Poczdamie. Wymienia on te ukła­
dy jednym tchem z Traktatem Wersalskim I potępia 
wszystkie w czambuł. Trudno nie nazwać tego rodzaju wy­
wodów — niedorzecznymi.

Po pierwsze — tak to stwierdził minister Mołotow — pod 
Traktatem W'ersalskim wldnfeia podpisy właśnie Stanów 
Zjednoczonych, a t«kż~ Franci! i Anglii, nie ma natomiast 
podpisu Związku Radzieckiego. (Warto Przypomnieć, że 
sam Dulles, obecny sekretarz stanu USA, brał udział 

(Dokończenie na 2 str.)

W. M. Molofow 
przyjął działaczy 
państwowych NRD

BERLIN. W dniu 27 bm. 
pierwszy zastępca Przewodni­
czącego Rady Ministrów ZSRR 
1 minister Spraw Zagranicz­
nych ZSRR W. M. Mołotow 
przyjął przewodniczącego Izby 
Ludowej Niemieckiej Repu­
bliki Demokratycznej dr. Jo­
hannesa Dleckmanna, premie­
ra Otto Grotewohla. wicepre­
miera Waltera Ulbrlchta, wice­
premiera 1 ministra Spraw Za­
granicznych Lothara Boizi. 
wicepremiera Otto Nuschkego, 
wicepremiera i ministra Finan­
sów Hansa Locha, wicepremie­
ra I ministra Rolnictwa 1 Leś­
nictwa Paula Schulza.

W przyjęciu wzięli udział, 
ambasador ZSRR w Niemiec­
kiej Republice Demokratycz­
nej 1 wysoki komisarz ZSRR 
w Niemczech W. S. Siemionów 
oraz członek kolegium Mini­
sterstwa Spraw Zagranicznych 
ZSRR G. M. Puszkin.

Rozmowa odbyła się W przy- 
laclelsklej 1 serdeczne| atmo­
sferze.

Na zdjęciu: akcja ratownicza, mająca na celu wydobycie za­
sypanych lawiną w Alpach Szwajcarskich. (Fot. CAI)

KRAKÓW — NOWA HU­
TA. Montaż wielkiego, blisko 
67-metrowe| wysokości stało 
wego korpusu II wlelk’ego ple 
ca w Hucie Im. Lenina, oraz 
trzech towarzyszących mu na­
grzewnic został zakończony na 
kilkanaście dni przed zaplano­
wanym terminem.

Sukces uzyskany został

nych Bldault. Wyraził on po­
gląd, że nowa konferencja z 
udziałem ministrów spraw za­
granicznych pięciu mocarstw 
nie może dać pozytywnych wy 
nlków. Bldault nie wykluczy! 
Jednak możliwości zwołania 
konferencji pięciu mocarstw, 
na której omówiono by spra­
wę Indochln i kwestię kore­
ańską.

Br.ytyjskl minister Spraw 
Zagranicznych Eden oświad­
czył, że Jego zdaniem zwoła- 
nie konferencji pięciu mo-

(Dokończenie na 2 str.)

Lawiny śnieżne w Szwajcarii

Montaż korpusu trzech nagrzewnic 
i pancerza II wielkiego pieca 

w Hucie im. Lenina-zakończony

Ministrowie Spraw Zagranicznych 
człerecli mocarstw obradują 

nad pierwszym punktem 
porządku dziennego

BERLIN. W środę 27 bm. na trzecim posiedzeniu 
Konferencji Czterech Ministrów Spraw Zagranicznych 
przewodniczył minister Spraw Zagranicznych Wielkiej 
Brytanii — Eden. Obrady dotyczyły pierwszego punktu 
porządku dziennego:

„Środki zmniejszenia napię­
cia w stosunkach międzynaro 
dowych oraz kwestia zwołania 
konferencji ministrów spraw 
zagranicznych Francji, Anglii, 
USA, Związku Radzieckiego 
I Chińskiej Republiki Ludo 
wej".

Jednocześnie omawiano zglo 
szoną w związku z tym w dniu 
26 bm. propozycję ministra 
Mołotowa w sprawie zwołania 
w maju — czerwcu br. konfe­
rencji ministrów spraw zagra­
nicznych wszystkich W6pom 
ulanych pięciu państw.

Sekretarz stanu USA o- 
śwladczył, że mlal Już sposob 
ność do wypowiedzenia się w 
sprawia pierwszego punktu 
porządku dziennego. Obecnie 
uważa Jednak, ża Jest rzeczą 
konieczna dodatkowo poczynić 
kilka uwag w związku z wczo­
rajszym przemówieniem mini­
stra Mołotowa.

Dulles stwierdził, że Stany 
Zjednoczone odrzucają Ideę 
zwołania konferencji olęclu mi­
nistrów spraw zagranicznych. 
Dodał on. że Jeśli Żw’ązek Ra­
dziecki nie chce prowadzić w 
tej sprawie rokowań w ramach 
ONZ, to można by wykorzy­
stać dragę dyplomatyczną.

Sekretarz stanu USA przy­
pisał Związkowi Rbdz'eck'emu 
zamiar przyznania Chińskiej 
Republice Ludowej,, za pomo­
cą takiej konferencji, „pozycji 
wielkiego mocarstwa" — jak 
gdyby Chiny nic Dyły Już I bez 
tego wielkim mocarstwem.

Reasumując swe przemówie­
nie, Dulles zaproponował, by 
konferencja ministrów spraw 
zagranicznych nie podejmowa­
ła żadnych uchwal w sprawie 
pierwszego punktu porządku 
dziennego, lecz przeszła do na 
slępnego punktu.

Z kolei zabrał glos francu­
ski minister Spraw Zagranic?



Z obrąd Konferencji Berlińskiej
, (Dokończenie z 1 str.) 

carstw nie lest najlepszą dro­
gą do rozwiązania aktualnych 
problemów. Zaznaczył on. ze 
jest zwolennikiem, ,.polityki 
ograniczonych celów".

Następnie przemawiał mini 
ster Spraw Zagranicznych 
ZSRR Molotow.

Zgłaszając sw© propozycje 
w sprawie pierwszego punktu 
porządku dziennego — powie­
dział minister Molotow — de­
legacją radziecka wychodziła 
z konkretnych założeń. Istnie­
ją trzy grupy zagadnień zwią­
zanych z tym punktem. Pierw 
sza grupa obejmuje problemy 

'militarne, w tym również spra 
wę rozbrojenia. Druga grupa 
zagadnień odnosi się do p-o- 
blemów politycznych, a w 
szczególności do sprawy sto­
sunków z Chińską Republiką 
Ludową.

Do trzeciej grupy należą 
zagadnienia ekonomiczne, w 
tym sprawa handlu międzyna­
rodowego.

Ministrowie spraw zagra­
nicznych trzech mocarstw za­
chodnich — Dulles, Bidault i 
Eden — poruszyli tylko za­
gadnienia polityczne, pominę­
li natomiast inne problemy.

W dalszym ciągu swego 
przemówienia minister Moło- 
tow zatrzymał się n© zagadnie 
niach ekonomicznych, zwłasz­
cza zaś na sprawie handlu 
międzynarodowego. Podkreśli! 
on, że 800 milionów ludzi za­
mieszkałych w państwach mi­
łujących pokó| tworzy olbrzy­
mi rynek, któhego nie można 
ignorować. Tych 800 milionów 
ludzi oddzielonych Jest obec­
nie od drugiego rynku śwlato 
wego. Mogą oni naturalnie 
egzystować również sami, ale 
wymierzone przeciwko nim 
zarządzenia dyskryminacyjna 
nie leżą w interesie wielkich 
mocarstw. Zarządzenia dyskry 
mlnacyjne mają wprawdzie 
charakter ekonomiczny, aie 
zagadnienia ekonomiczne prze 
kształcają się w zagadnienia 
polityczne: w konsekwencji 
polityka dyskryminacji nie 
przyczynia się do zmniejszę- 
nla napięcia międzynarodo­
wego.

Dziesięć państw zamieszka­
łych przez 800 milionów lu­
dzi — jak podkreślił minister 
Molotow — oddziela bariera 
od innych krajów. Tymcza­
sem wiele krajów pragnie u- 
trzymywać z tymi państwami 
stosunki handlowe. Tak więc 
np. przebywa obecnie w Mo* 
skwie francuska delegacja 
handlowa, a wkrótce przy­
jeżdża, lub może nawet Już 
przyjechała, delegacja handlo 
wa z Wielkiej Brytanii.

Związek Radziecki utrzy­
muje stosunki handlowe z In. 
dlami i wielu innymi kraja­
mi. Wszystkich — powiedział 
minister Molotow — zaprasza 
my do siebie i wszystkich ser 
docznie witamy.

Cały ten kompleks zagad­
nień — stwierdził mówca — 
można było by omówić na kon 
ferencjl pięciu mocarstw, pro 
(Knowanej przez delegację ra 
dzlecką.

Z kolei minister Molotow 
nawiązał .do niektórych zagad 
nleń politycznych poruszo­
nych przez Dullesa, Bidault i 
Edena oraz omówił argumen­
ty, Jakimi posługiwali się mi­
nistrowie trzech mocarstw za 
chodnlch.

Sekretarz stanu Dulles — 
stwierdził mówca — odmawia 
wielkim mocarstwom prawa 
podejmowania decyzji doty­
czących małych państw. Dul­
les powołał sle przy tym na 
Kartę NZ. Liczył on na swą 
pamięć, ale tym razem pamięć 
zawiodła go.

Minister Molotow zwrócił 
uwagę na art. 24 Karty NZ, 
który nąkłada na wielkie mo­
carstwa szczególne obowiąz­
ki. Nie Jest to przywilej, lecz 
odpowiedzialność za sprawę 
pokoju i bezpieczeństwa.

Należało bv również — po­
wiedział minister Molotow — 
przypomnieć 6oble uchwały 
poczdamskie, w których stwfer 
riza się, że w skład stałej kon­
ferencji ministrów spraw za­
granicznych ma wchodzić 
pięć mocarstw, a mianowicie: 
Wielką Brytania, Stany ZJed- 
n*ezone, Związek Radziecki, 
Francja i Chiny.

Czy chciellbyścle panowie 
przekreślić te postanowienia? 
— zapytał minister Molotow, 
zwracając się do uczestników 
konferencji. — Niektóre rze­

czy przekreśla 61ę czasem 
zbyt lekkomyślnie. Jest to zh 
przyzwyczajenie, które pocią­
ga za sobą zmniejszenie wagi 
składanych podpisów.

Dalej minister Molotow 
stwierdził, że wprawdzie kon­
ferencje czterech były niekie­
dy zwoływane, Jakkolwiek 
rzadko, ale widoczna |e6t nie­
chęć do zwołania konferencji 
pięciu mocarstw. Wiemy zaś 
Jednocześnie, — mówił mini­
ster Molotow — że woli się na 
wet bardzo często zwoływać 
tylko konferencje trzech, a 
mianowicie z udziałem USA, 
Francji i Wielkiej Brytanii. 
Na konferencjach tych omawia 
ale bardzo wiele zagadnień eu­
ropejskich 1 azjatyckich, ale 
nie omawia się nigdy proble­
mów amerykańskich. Nie mo­
żna mleć zastrzeżeń wobec kon 
ferencjl trzech lub nawet tylko 
dwóch mocarstw, o Ile nie go­
dzą one w 6prawę pokoju 1 bez 
pleczeń6twa świata. Obecnie 
np. toczą się rokowania dwóch 
mocarstw — między USA a 
Związkiem Radzieckim — w 
sprawi© problemu energii ato­
mowej. Stanowi to Jednak w 
każdym razie dopiero pierw­
sze stadium dyskusji nad tym 
zagadnieniem.

Minister Molotow podkreślił 
dalej, że w obecnej konferen­
cji czterech mocarstw blorą u- 
dzlał trzy kraje europejskie I 

Szpiedzy wywiadu adenauerowskiego 
przed Wojskowym 

Sądem Rejonowym w Opolu
(Dokończenie z 1 str.) 

zachodnich, po przeprowadze- 
rtlu rozmów z Kaiserem zgo­
dzili się oni na stałą współ 
pracę w ośrodku neohltlerow- 
skiego wywiadu, zwanym 
„Nachrlchten Dienst", z tym 
że będą przerzuceni do roboty 
szpiegowskie! w Polsce. Po 
ukończeniu specjalnego prze­
szkolenia szpiegowskiego osk. 
osk. Pietruszka 1 Koj otrzyma 
li konkretne zadania szpie- 
gowsko-dywersyjne do wyko­
nania w Polsce. Wyposażeni 
zostali oni w fałszywe doku­
menty do poruszania sle po 
NRD 1 Polsce, w pistolety, w 
większą ilość zegarków oraz 
pieniądze dla werbowania a- 
gentów — 1 w nocy z 22 na 
23 lipca 1953 r. zostali prze­
rzuceni przez Odrę na gumo­
wym pontonie do Polski.

Obydwaj szpiedzy zwerbo­
wali do organizowanej przez 
siebie siatki wywiadowczei w 
województwach opolskim 1 sta 
llnognodzklm szereg oeób spo­
śród swojej rodziny 1 znajo­
mych. Przy werbowaniu agen 
tów osk. osk. Pietruszka 1 
Koj, postępując w myśl In­
strukcji otrzymanych od 
Kaisera, używali szantażu. 
Zwerbowani przez nich agen­
ci, to ludzie wrogo nastawie­
ni do Polskiej Rzeczypospo- 
litej Ludowej 1 związani 
przeszłością z hitleryzmem 
Należą do nich m. In. wopół- 
oskarżenl Stanisław Mo=kaJ. 
Henryk Skowronek 1 Herbert 
Koniec.

Osk. Moskal zwerbowany 
do siatki szpiegowskiej przez 
współoskarżonego Pietruszkę 
zbierał na Jego polecenie wla 
domoóci szp'egowskle z dz'e- 
dzlny goenodarczej oraz lnfor 
macie d^w-zne© obronności 
kraju. Meldunki szpiegow­
skie sporządzane na płótnie 
nrzv pomocy 6necjalnyrh 
środków chemicznych składa’ 
on w skrzynce kontaktowo' 
-'orsmnlzowanel o-k.
Pietruszka w kapIW nq cmen 
tarzu w Starych Gllw'cach.

Osk. Skowronek przekazy­
wał współoskarżonemu Kojo 
w! Informacje szpiegowskie 
dotyczące kolejnictwa oraz 
'•ozmleezczenia lotnisk. Prze­
chowywał on ponadto u sle- 
Ne pistolet współoskarżonego 
Ko'a. który ten o‘r?vmał przy 
nr^rzimentu do Polski.

Zwerbowany p-zez osk. 
i°fe’ruszk<» współoskarżony 
Herbert K<od'*»5 w czasfo od­
bywania s’użhy wojskowe' 
nrznkaz^ł Pietruszce •■-eree 
wiadomości szpiegowskich do 
tyczących liczebności 1 6tanu

ledno państwo amerykańskie. 
Nl© uczestniczy w nle| nato­
miast żaden kra-J azjatycki. 
Gdyby w konferencji uczestni­
czyła Chińska Republika Lu­
dowa — nadałoby to jej uchwa 
łom szczególnie doniosłe zna­
czenie.

Skoro Związek Radziecki — 
zaznaczył mówca — proponuje 
zwołanie konferencji pięciu 
mocarstw, to wychodzi on z za 
łożenia, że na konferencji tej 
omawiane będą nie tylko pro­
blemy Azji, lecz również Inne 
zagadnienia Jak np. sprawa 
rozbrolenia-, problem energii 
atomowej. Naturalne Jest Je­
dnak. że udział Chin miałby 
szczególne znaczenie przy oma 
wlaniu sprawy koreańskiej.

Kończąc minister Molotow 
dał wyraz przekonaniu, że po­
wzięcie uchwały w sprawie 
zwołania konferencji pięciu 
mocarstw dla rozpatrzenia wę­
złowych zagadnień mlędzynaro 
dowych Jest możliwe.

Po przemówieniu ministra 
Mołotowa zarządzono, na wnio 
sek Edena przerwę w obra­
dach. Po przerwie Eden zapro 
ponował odroczenie konferen­
cji do czwartku.

Następne — czwarte — po­
siedzenie konferencji odbyło 
się w myśl tego wniosku w 
dniu 28 bm. po południu pod 
Drzewodnlctwem ministra Mo­
łotowa.

uzbrojenia Jednostek wojsko­
wych.

Zwerbowani przez Pletrusz 
kę i Kpja agenci otrzymywali 
za swą robotę szpiegowską 
wynagrodzenie.

Oskarżeni aresztowani zo­
stali przez władze bezpieczeń­
stwa w czasie wykonywania 
zadań szpiegowskich. Przy 
osk. osk. Pietruszce 1 Koju 
znaleziono fałszywe dokumen­
ty, notatki | szkice o charak­
terze szp'egowsklm, a nadto 
pr-»v f/sk. Pietruszce nlstolet 
..Mauser". U osk. Moskala 
znaleziono materiały do ta Ino 
olsów 1 adres ośrodka wy­
wiadu adenauerowsklePo zaś 
u oąk. Skowronka nletolet 1 
środki chemiczne do sporzą­
dzania raportów szpiegow­
skich.

Rozprawa trwa.

TRZYDZIEŚCI lat temu, 21 stycznia 1924 roku, zmarł 
największy geniusz naszych czasów, twórca 1 kie­
rownik państwa radzieckiego, nauczyciel | przyjaciel 

ludzi pracy na całym świecie — Włodzimierz Iljicz Lenin.
Lenin rozpoczął swą rewolucyjną działalność w momen­

cie gdy kapitalizm przerósł w Imperializm 1 nastąpiła epo­
ka rewolucji proletariackich. Marks 1 Engels, twórcy nau­
kowego komunizmu, już w połowie XIX wieku wskazywa­
li na nieuchronność zagłady kapitalizmu, będącego ta­
kim samym przemijającym ustrojem społecznym, jak nie­
wolnictwo 1 feudalizm. Podkreślali oni z całą silą dzie­
jową misję proletariatu — grabarza burżuazjj j wodza 
mas ludowych — w budowle społeczeństwa socjallstycz-. 
nego.

Lenin twórczo rozwinął marksizm odpowiedni© do wa­
runków nowej epoki. Wykazał on, że imperializm — to 
pasożytniczy, gnljący kapitalizm. „Imperializm — to 
przeddzień socjalnej rewolucji proletariatu".— pisał Lenin 
w dziele „Imperializm, Jako najwyższe stadium kapita­
lizmu". W oparciu o analizę warunków historycznych epo­
ki imperializmu, Lenin ustalił, że nlerównomlemość 
ekonomicznego | politycznego rozwoju kapitalizmu w ostat­
nim jego stadium coraz bardziej się pogłębia, że roz­
wój ten dokonuje się drogą skoków, wskutek czego Maje 
się możliwe przerwanie frontu imperializmu w jego najsłab­
szym ogniwie. Wielka Socjalistyczna Rewolucja Paździer­
nikowa całkowicie potwierdziła słuszność wniosków Lenina.

Rozwijając naukę Marksa I Engelsa © rewolucji so. 
cjalistycznej I dyktaturze proletariatu, Lenin wykazał, 
że dyktatura proletariatu jest szczególną formą klasowego 
sojuszu proletariatu — jako kierownika — z wyzyskiwa­
nymi masami klas nieproletariacklch. Sojusz klasy ro­
botniczej I chłopstwa stanowi podstawową zasadę dykta­
tury proletariatu, zasadę, bez której urzeczywistnienia nie 
można zapewnić budowy socjalizmu. Lenin niestrudzenie 
pracował nad umocnieniem tego sojuszu, Jako podstawy 
państwa radzieckiego.

Lenin stworzył bojowy sztab klasy robotniczej — partię 
komunistyczną Rosji. Wskazywał on, te partia powinna 
być nauczycielem, kierownikiem, wodzem mas pracują; 
cych i wyzyskiwanych w budowle nowego życia społecz­
nego bez burżuazjl I przeciwko burżuazjl. Partia Komu­
nistyczna stanęła na czele mas pracujących olbrzymiego 
kraju, zajmującego 1/6 część kuli ziemskiej, zjednoczy­
ła je i zespoliła w walce przeciwko przeżytkom feudall- 
zmu f siłom imperializmu, zorganizowała wielki szturm 
przeciwko rządzącej w Rosji burżuazjl Imperialistycznej. 
Rewolucja Październikowy spowodowała zasadniczy prze-

Masy pracujące Francji 
walczą przeciwko układom 

z Bonn i Paryża
PARYŻ. We Francji narasta ruch protestacyjny prze­

ciwko układom z Bonn 1 Paryża. W samym tylko departa­
mencie Rhone zapowiedziano odbycie 22 zebrań protesta­
cyjnych, w departamencie Seine-et-OIse odbędzie się 
w najbliższą niedzielę 7 wieców kantonalnych.
W 6 departamentach Indre- 

et-Loire, Alpee-Marltlmes, Py 
rcnees-Orlentales. Charente, 
Saone-et-Lolre 1 Flnister© zwo­
łane zostały zjazdy chłopów 
pod hasłem walki o pokój 1 
rozwój rolnictwa francuskiego

26 znanych działaczek spo­
łecznych wezwało do prokla­
mowania dnia 31 stycznia 
dniem walki całego społeczeń­
stwa francuskiego przeciwko 
militaryzacji Niemiec. 31 stycz 
nla stanowj pamiętną datę wy­
słania pierwszego transportu 
deportowanych francuskich do 
hitlerowskich obozów koncen­
tracyjnych.

W 18 dzielnicy Paryża od­
był się wiec z udzla’em zna­
nych osobistości — wiceprze­
wodniczącego Rady Miejskiej 
Paryża Auburtlna, pastora 
Bosą, wiceprzewodniczącego 
Związku b. Kombatantów - 
adwokata Nouveau, deputować 
nego Ars Vallona | Innych 
150 mieszkańców departamen-

Amerykanie 
zarnordouali lub ranili 
36 tys. jeńców 
koreańskich i chińskich

PEKIN, Specjalny korespon 
dent agencji Nowych Chin do 
nosi z Kaesongu, że Jak wyni­
ka z badań przeprowadzonych 
przez stronę koreańskochlń- 
ską, Amerykanie w ciągu 
trzech lat zamordowali lub 
zranili przeszło 36 tysięcy Jeń 
ców. Jedyną przyczyną tych 
bestialstw były protesty Jeń­
ców koreańskich 1 chińskich 
przeciwko próbom pozbawle- 
nla ich prawa do repatriacji.

To, co się działo w ciągu 
118 dni w obozie Tonjangnl, 
— plsze w zakończeniu kore­
spondent agencji Nowych 
Chin — dowodzi niezbicie, że 
Amerykanie kierowali zbrodni 
czą działalnością agentów 11- 
6ynmanowsklch 1 kuomlntan- 
gowaklch, którzy przy użyciu 
terroru 1 gróźb uniemożliwili 
Jeńcom zgłoszenie 6lę do repa­
triacji. 

tu Charente, w tym czterech 
radnych generalnych i 60 mi­
rów należących do różnych u- 
grupowań politycznych wezwa­
ło ludność, aby walczyła ak- 
tjwnie przeciwko ratyfikacji 
zagrażających niezawisłości 
Francji układów bońsklego 1 
paryskiego.

Wiece, zebrania i demonstra 
cj-e protestacyjne z udziałem 
przedstawicieli ludności repre­
zentujących wszystkie warstwy 
społeczeństwa francuskiego od­
były się w Vo!ron, w Nlmes, 

2 dni
Konferencji Berlińskiej

(Dokończenie z 1 str.)
w pracach delegacji amerykańskiej podczas konferencji 
pokojowej w Wersalu po pierwszej wojnie światowej). Je­
dnym słowem, Wersal był płodem polityki mocarstw za­
chodnich.

Po drugie, łączenie układów zawartych w Jałcie | Pocz­
damie z Traktatem Wersalskim jest oczywistą próbą wypa­
czania historycznych faktów. Jest to próba zbudowania 
sztucznej konstrukcji, by podeprzeć sztuczną tezę jakoby 
historyczne układy z Jałty I Poczdamu wywołały napięcie 
w Europie. Rzeczywistość natomiast nieodparcie wska­
zuje, że właśnie układy z Jałty 1 Poczdamu są elementem 
stabilizacji i pokoju w Europie a próby przekreślania ich 
Istotnych postanowień wywołują napięcie. Układy te pro­
wadzą bowiem do takiego rozwiązania kwestii niemieckiej, 
które odpowiada żywotnym Interesom zarówno Niemiec 
jak 1 państw sąsiadujących z Niemcami od wschodu 1 za­
chodu. Wymowa faktów jest znamienna: duchem układów 
z Jałty 1 Poczdamu przepojone sa takie porozumienia, jak 
układ radziecko - francuski z 1944 roku, układ radzlecko- 
brytvf'k| z 1942 roku a także ukła^ francusko - brytyjski 
z 1947 roku.

* * *

•O znaczeniu I aktualności historycznych układów z Jał­
ty I Poczdamu świadczy również to, że właśnie teraz od­
wetowcy z Bonn a zwłaszcza Ich delegaci, wysłani do 
Berlina na czas konferencji I urzędujący w hotelu „Am 
Zoo", przystąpili do ofensywy propagandowej przeciwko 
tym porozumieniom. Mobilizują oni swych polityków, 
profesorów, by wykazać to. czego wykazać nie można. 
Mianowicie, że układy z Jnłtv I Poczdamu rzekomo nie ma­
ją wartości lub, że przedawniły się całkowicie.

Jaka jest przyczyna tych usiłowań. Jest nią to. że ukła­
dy te krępula swobodę ruchów odwetowców i mllltarystów 
neohitlerowsklch | krzyżują ich plany. Lecz dla wszyst­
kich narodów Europy, z narodem niemieckim włącznie, dla 
narodu polskiego — układy z Jałty 1 Poczdamu są podsta­
wą i gwarancją pokoju.

MICHAŁ HOFMAN

Lenin twórca
wrót w społecznym 1 państwowym życiu kraju, prze­
mieniła ludzi pracy z niewolników kapitału w pełnopraw­
nych gospodarzy kraju, zniosła ucisk narodowościowy.

Lenin wykazał, że władza radziecka jest najlepszą pań­
stwową formą dyktatury proletariatu, a rady — najbar­
dziej w/zechogarniającymi, najbardziej demokratycznymi 
organizacjami masowymi proletariatu. W swoich słynnych 
Tezach Kwietniowych (1917 r.) Lenin stwierdził, że nie 
republika parlamentarna, lecz republika rad jest najwyż­
szą formą demokracji, demokracil dla mas pracujących.

Lenin wielokrotnie wskazywał, że władza radziecka jest 
milion razy bardziej demokratyczna od najbardziej demo­
kratycznej republiki burżuazyjnej. Zdemaskował on współ­
czesny burżuazyjny system parlamentarny, który służy 
do osłaniania drapieżnej Istoty kapitalizmu, do oszuki­
wania mas pracujących przez panujące klasy wyzyskiwaczy. 
Równocześnie Lenin w swej nauce 0 dyktaturze proletaria­
tu wskazywał na możliwości Istnienia Innych politycz­
nych form dyktatury proletariatu. „Przejście od kapita- 
lizmu do komunizmu — wskazywał Lenin w swej pracy 
„Państwo a rewolucja" — musi, naturalnie, dać ogrom­
ną obfitość i różnorodność form politycznych, lecz Isto­
ta rzeczy będzie przy tym nieodzownie ta sama: dykta­
tura proletariat u".

Tę teze wielkiego Lenlna całkowicie potwierdziły do­
świadczenia krajów demokracji ludowej, w których władza 
państwowa w określonych warunkach historycznych spełnia 
funkcje dyktatury proletariatu.

Władza państwowa w rekach klasy robotniczej | In­
nych ludzi Pracy — uczy Lenin — jest podstawowym na­
rzędziem rewolucji proletariackiej, powołanym do zdławie­
nia 1 likwidacji obalonych, ale stawiających zaciekły 
opór wyzyskiwaczy, podstawowym narzędziem przesta­
wienia ekonomiki kralu I życia społecznego na tory 
socjalistyczne, zorganizowania obrony kraju, ochrony je­
go niezawisłości i suwerenności.

Lenin nie tylko uczył, że władzą radziecka jest najlep­
szą państwową formą dyktatury proletariatu, lecz był rów­
nież wodzem rewolucji socjalistycznej w Rosji 1 kierow­
nikiem pierwszego na świecie socjalistycznego państwa 
radzieckiego.

w Fontenay-aux-Roses, w M> 
bon (departament Ardennes) 1 
w Innych miejscowościach.

Waldeck-Rochet ogłosił na 
lamach „Humanlte" artykuł, 
w którym podkreśla znaczenie 
zjazdów chłopskich zwoływa­
nych pod hasłem walki o po­
kój | rozwó| rolnictwa francu­
skiego.

Waldeck-Rochet stwierdź® 
Jedność działania chłopów w 
akcji protestacyjnej przeciwko 
układom z Bonn | Paryża.

Wielu działaczy politycznych 
t społecznych zwróciło się z 
apelem do mas chłopskich, aby 
aktywnie włączyły się do wal­
ki narodu francuskiego w o- 
bronie pokoju | niezawisłości.



„Lenin i Gorki Uuchają gry na Fortepianie w mieszkaniu E. P. 
Pieszkowej". (Z rysunku malarza P. Wasiljewa). (FOT.-CAF)-

10 tys. chłopów pracujących 
skorzysta 

z leczenia uzdrowiskowego
WARSZAWA. Do posiada­

jących doskonalą opiekę lekar 
ską sanatoriów 1 uzdrowisk 
Związek Samopomocy Chłop­
skiej. podobnie Jak w latach 
ubiegłych, skieruje w bież, ro 
ku na 4-tygodn!owe leczenie 
około 10 tys. indywidualnie go 
spodarujących chłopów oraz 
członków spółdzielni produk­
cyjnych.

Do najpopularniejszych 
wśród chłopów uzdrowisk na­
leżą: Cieplice, Busko, Inowro­
cław, Krynica oraz niedawno 
uruchomione uzdrowisko Lą- 
dek-ZdróJ. Te miejscowości ku 
racyjne posiadają bowiem naj­
bardziej sprzyjające warunki 
klimatyczne dla leczenia gość­
ca — najczęstszego wśród chło 
pów schorzenia.

Na okres 4-tygodnlowego 
leczenia przybywają tu miesz­
kańcy wsi z różnych okolic

kraju, aby leczyć niejednokro­
tnie zastarzałe schorzenia, po­
wstałe leszcze w okresie przed 
wojennym, gdy leczenie uzdro 
wlskowe było niedostępne dla 
chłopów. Wzorowa opieka le­
karska, odpowiednie zabiegi 
lecznicze, racjonalne odżywia­
nie, zdrowy klimat — wszyst­
ko to stwarza kuracjuszom ze 
wsi doskonałe warunki do od­
zyskania utraconego zdrowia.

Wlek-szoś^ kuracjuszy korzy 
sta w uzdrowiskach z leczenia 
ulgowego, przy czym wyso­
kość przyznawanych ulg zależ­
na Jest od dochodowości posła 
danego przez nich gospodar­
stwa. Ponadto na wniosek wy. 
działów zdrowia prezydiów po­
wiatowych rad narodowych nie 
zamożni chłopi korzystać mo­
gą z całkowicie bezpłatnego 
leczenia.

Drugi statek - baza 
oddany do eksploatacji

GDYNIA. Polskie Linie O- 
ceanlczne przekazały przedsię­
biorstwu połowów dalekomor­
skich „Dalmor" w Gdyni sta­
tek „Fryderyk Chopin", który 
obok ,.Morskie) Woli" będzie 
drugim statkiem - bazą, zao- 
paitrującyirt w żywność, sprzęt 
1 paliwo morskie Jednostki ry­
backie. łowiące na odległych 
morzach, oraz odbierającym 
od nich rybę. Z usług tego 
6tatku korzystać będą daleko­
morskie jednostki rybackie 
„Dalmoru", „Arki" 1 powstałe 
go niedawno w Świnoujściu 
przedsłęblonstwa „Odra".

Wzbogacenie r.aszego rybo­

łówstwa dalekomorskiego o 
jeszcze Jeden statek — bazę 
ułatwi dostarczanie ryb na po­
trzeby kraju oraz ułatw! tran­
sport ryb 1 zaopatrzenie ryba- 
ków na dalekich łowiskach. 
„Fryderyk Chopin" będzie 
mógł bowiem przewozić blisko 
4 razy więcej ładunku niż 
„Morska Wola". Ponadto, 
podobnie Jak na „Morskiej 
Woli", na statku tym urządzo­
ny zostanie gabinet lekarski. 
Izba chorych, łaźnio, pralnia, 
oraz suszarnia ubrań i bieliz­
ny. Placówki te służyć będą za, 
równo załodze statku, jak też 
łowiącym rybakom.

państwa radzieckiego
Ustanowiona przez robotników 1 chłopów rosyjskich wła­

dza radziecka natychmiast zrealizowała szereg rewolucyj­
nych posunięć. W ręce mas pracujących przeszły wszyst­
kie kluczowe pozycje gospodarki narodowej: wielki prze­
mysł, transport, banki, handel zagraniczny. W ten sposób 
założone zostały podwaliny pod nową, socjalistyczną wła­
sność. Ziemia została odebrana obszarnikom i oddana 
chłopom. Liczne narody Rosji, uciskane dotychczas przez 
carat, uzyskały równouprawnienie j własną państwowość.

Lenin poświęcał szczególnie wiele uwagi sprawie wciąg­
nięcia mas ludowych do kierowania państwem 1 gospo­
darką narodową. Lenin zwalczał z całą siłą przesąd 
burżuazyjny. Jakoby masy ludowe nie były zdolne do 
działalności państwowej i organizacyjnej. Twierdził on. 
że kapitalizm łamie 1 dławi tysiące i miliony talentów 
ludowych, że właśnie lud, masy — są niewyczerpanym 
źródłem talentów organizacyjnych 1 wszelkich Innych.

Wszystkie organa państwa radzieckiego tworzone były 
pod bezpośrednim kierownictwem Lenina. Lenin żądał od 
rad terenowych samodzielności w rozwiązywaniu spraw 
lokalnych, żądał, by działalność ich przepojoną była du­
chem rewolucyjnym | twórczym. Kierował on opracowa­
niem pierwszej konstytucji radzieckiej — konstytucji 
RFSRR — uchwalonej latem 1918 roku. Lenin kierował 
też bezpośrednio tworzeniem radzieckich republik naro­
dowych.

Pod kierownictwem Lenina 1 jego ucznia i współbojow- 
nlka Stalina powstał w 1922 roku Związek Socjalistycz 
nych Republik Radzieckich, najsilniejsze na świecie wielo­
narodowe państwo oparte na zasadach dobrowolności, na 
podstawie równości 1 przyjaźni narodów, Ich wzajemnej 
współpracy. Utworzenie Związku Radzieckiego umożliwi­
ło narodom, wchodzącym w jego skład, osiągnięcie w krót­
kim czasie rozkwitu ekonomicznego i kulturalnego.

Od pierwszych dni władzy radzieckiej Lenin wysunął 
zadanie likwidacji technicznego i ekonomicznego zaco­
fania kraju droga rozwoju przemysłu ciężkiego, elektryfi­
kacji kraju, ttspółdzlelczenla ws*. Droga budownictwa 
socjalistycznego — wskazywał Lenin — Jest tadyną drogą, 
zapewniającą uniezależnienie Związku Radzieckiego od 
państw imperialistycznych, przekształcenie go w przodu­
jące 1 potężne mocarstwo.

Partia komunistyczna realizowała z honorem wskazania

Aby w powiecie koszalińskim powstawały 
nowe spółdzielnie produkcyjne

Jakie są przyczyny tego 
stanu?

W powiecie koszalińskim 
lest kilkanaście komitetów za­
łożycielskich, z których pra­
wie wszystkie powstały w o- 
kresle lesienno-zlmowym 1952 
— 1953 roku. Żaden z tych 
komitetów nie pozyskał jednak 
w ciągu roku nowych człon­
ków, ani nie przekształca się 
w spółdzielnię. Praca nad Ich 
rozwojem 1 umocnieniem mia­
ła bowiem w powiecie koezallń 
skim charakter wybitnie akcyj 
ny. RozpaJlła się w jesieni 
1952 noku Jak fajerwerk 1 wio 
sna 1953 roku zgasła.

Feltka Jasiński Jest człon­
kiem komitetu założycielskiego 
w gromadzie Klanlno (gmina 
Krępa).

— Od wiosny 1953 roku — 
mów; on — nikt się naszym 
komitetem nie Interesuje 1 nikt 
nam nie pomaga.

Komitet założycielski po­
wstał w tej gromadzie w lu­
tym ub. roku. Aktywiści z gml 
ny 1 powiatu systematycznie 
tu przyjeżdżali, organizowano 
zebrania poświęcone omawia­
niu statutu, pomagano w pracy 
agitatorom partyjnym. Ale 
■spółdzielnia nie powstała, choć 
w skład komitetu założyciel­
skiego wchodziło 10 członków. 
Spośród tych 10 bowiem, tyl­
ko 5 — to chłopi, reszta — 
pracownicy GS, robotnik leś­
ny. nawet robotnik PGR. Ja­
sne. że taki skład komitetu n'e 
mógł zagwarantować powsta­
nia spółdzielni.

Jak w tel sytuacji postąp'! 
aktyw? Zamiast naprawić błąd, I 
zamiast wzmocnić pracę poli­
tyczną z chłopem mało 1 
średniorolnym, zbudować ko 
mltet założycielski na zdro­
wych podstawach 1 udzielać 
mu systematycznej pomocy — 
na Klanlno po prostu „mach­
nięto ręką".

Je--t w te| same) gminie rów 
nleż komitet założycielski w 
gromadzie Darglnla. 1 ten rów 
nleż n'e przekształca się w 
spółdzielnię.

Kułacy w Derglnll rozsiewa 
la plotki, Jakoby nasze pań­
stwo nie chclało rozwoju spół­
dzielczości produkcyjnej i |ar 
ko ..dowód" wakazują gromo 
dę Pobądź.

W Pobądziu zaś, jeszcze 
wiosną ub. roku odbyło się ze­
branie organizacyjne spółdzlel 
nl. Chłopi tu Jednak nadal go­
spodarzą indywidualnie, gdyż 
spółdzielnia wskutek małej iloś

Jeszcze dwa, trzy lata temu 
spółdzielnia produkcylna w Ty 
mieniu należała do najlepszych 
spółdzielni w województwie, 
ale po pewnym czasie zaczęła 
w niej działać wroga klika. 
Długo spółdzielcy czekali za­
nim udzielono im pomocy w 
ujawnieniu wrogów—spółdziel­
nia poważnie osłabła 1 gospo­
darczo.

NIE LEKCEWAŻYĆ 
NIŻSZYCH TYPÓW 

SPÓŁDZIELNI
W walce o prawidłowy roz­

wój spółdzielczości produkcyj­
nej na wsi trzeba pracować w 
myśl leninowskiego planu spół­
dzielczego. budować spółdziel­
nie w oparciu o blednlaka, w 
sojuszu ze średnlaklem, w wal­
ce z kułakiem, budować szero- 
kim frontem przy stosowaniu 
wszelkich „mostów", ułatwia­
jących przekształcanie się 
świadomości mas chłopskich, 
przybliżających je do przej­
ścia do gospodarki kolektyw­
nej.

Niestety, zapominała często 
o tym towarzysze z powiatu 
koszalińskiego. Zasada niemal 
stało się w powiecie, że akty­
wiści propagują tylko III typ 
spółdzielni, zapominając, że 
nie wszędzie Jeszcze chłopi 
dojrzeli do tego typu, te zor­
ganizowanie typu niższego, a 
nawet zespołu uprawowego Jest 
ważnym pomostem ułatwlaia- 
cym chłopom przejście do wyż, 
szego typu spółdzielni

Nie ulega też wątpliwości, 
że duże znaczenie dla upo­
wszechnienia ldej spółdzielczo 
ści produkcyjne) posiada szko 
lenie agrotechniczne. W powie 
cle koszalińskim zaś szkole­
niem agrotechnicznym objęto 
zaledwie kilka gromad, w tym 
tylko ledną gromadę, w której 
istnieje komitet założyciel­
ski.

Również obowiązkiem POM 
Jest otoczyć opieka komitety 
założycielskie w gromadach. 
Rozmawialiśmy o te) sprawie 
z agronomami i instruktorami 
Wydziału Politycznego POM 
w Dobrzycy. Kierownik Wy­
działu Politycznego POM tow. 
Haszcz odpowiedział po pr» 
stu:

— Gromadami indywidual­
nymi i gromadami, w których 
istnieją komitety założyciel­
skie, nie interesujemy-się. Nikt 
z nas w nich nie bywa ...

W powiecie koszalińskim 
Istnieje szereg spółdzielni, w 
których wyrósł Już świadomy 
aktyw agitatorów spółdzielczo­
ści. Doświadczenia przodują­
cych powiatów uczą, że aktyw 
ten Jest ważnym orężem w 
walce o budowę nowych spół­
dzielni. Ale w powiecie ko­
szalińskim aktyw spółdzielczy 
nie Jest wykorzystywany do 
tej pracy. • • *

Na VII Plenum KC PZPR 
towarzysz Bierut wskazywał:

.......najwyższy czas, aby 
partia odrzuciła 1 potępiła nal- 
kategorycznlej zarówno szkod­
liwe sekciarstwo. Jak i oportu- 
nlstyczne niedocenianie 1 lek­
ceważenie, nie w słowach, lecz 
w czynach, tak decydującej i 
zasadniczej sprawy, Jak roz­
wój 1 umacnianie socjalistycz­
nych form gospodarki w rol­
nictwie. Najwyższy czas, aby 
zerwać z traktowaniem zadań 
i pracy w dziedzinie spółdziel­
czości chłopskiej w ogóle, a 
spółdzielczości produkcyjnej w 
szczególności, Jako jednej z 
wielu akcji, która się w pew­
nym momencie rozpala Jak fa­
jerwerk i gaśnie.

Chodzi nie o Jednorazową 
akcję, alo o najpoważniejsze t 
zarazem najtrudniejsze zada­
nie o zasadniczym znaczeniu 
— o socjalistyczną przebudowę 
wsi Jako podstawowy warunek 
rozwoju kraju w kierunku so­
cjalizmu".

Zrozumienie, że zakładanie 
spółdzielni produkcyjnych to 
plan budownictwa socjali­
stycznego na wsi, a nie Jedno­
razowa akcja, pomoże towarzy­
szom z powiatu koszalińskie­
go pojąć, że spółdzielnie pro­
dukcyjne trzeba organizować 
nieprzerwanie, zwalczając 
wszelkie oportunlstyczne ten- 
dancje, p-zestrzegając jedno­
cześnie twardo zasady dobro­
wolności, usuwając wszystkie 
dotychczasowe błędy j niedo­
ciągnięcia. s

J. LESIAK

Nasze państwo ludowe wyko 
nując wytyczne IX Plenum KC 
partii, wszechstronnie zwiększa 
pomoc dla chłopów lndywldual 
nych, dążąc do podniesienia 
produktywności Ich gospo­
darstw, poziomu ich życia. Nie 
ma bowiem sprzeczności mię­
dzy tym dążeniem, a sprawą 
dalszego rozwoju soclalistycz- 
ne| przebudowy W61. Partia na 
sza chce. aby chłop pracujący 
wstępował na drogę spó'dzlel- 
czoścl dobrowolnie, zrywając 
z zacofanym! metodami pracy, 
przekonany o tym, że socjali­
styczna przebudowa wsi doko­
nuje się 1 w jego najgłębszym 
interesie.

Realizując program zwięk­
szonej pomocy dla wsi lndywi 
dualnej, partia 1 rząd ani na 
chwilę nie osłabiają swej tro­
sk, o dalsze umacnianie i roz­
wój spółdzielczości produkcyj­
ne!.

Bowiem gospodarka zespo­
łowa na wsi, to o-tateczne wy­
rwanie drobnotowairowej go­
spodarki chłopskiej z zacofa­
nia, 6pod wyzysku kułackiego, 
to droga do pełnego rozkwitu 
produkcji rolnej 1 dobrobytu 
narodu.

Jest to więc sprawa za-radni 
cza dla budownictwa socjali­
zmu w naszym kratu 1 dlatego 
państwo ludowe ze wszech 
miar pontera I popierać będzie 
spółdzielczość produkcyjną na 
wsi. Dlatego trocka o n'eprze- 
rwany rozwój spółdzielczości 
produkcyjne! winna być w cen 
trum uwagi naszych instancji
1 organizacji partyjnych.

Jak to zasadn'cze zadanie 
realizują w 6weJ codziennej 
pracy instancje 1 organizacje 
pp-tyjne powiatu koszalińskie­
go?

WIECE! UWAGI 
KOMITETOM 

ZAŁOŻYCIELSKIM
W powiecie koszalińskim 

istnieje Już 30 spółdzielni pro 
dukcyjnych, z których ogrom­
na większość uzyskuje plony o
2 — 4 q wyż.sze niż gospodar­
stwa indywidualne, w których 
wyższa jest niż w gospodar­
stwach indywidualnych obsada 
trzedy chlewnej i bydła na 
100 ha ziemi ornej (łącznie z 
gospodarką przyzagrodową), 
wyższa towarowość produkcji 
rolnej.

Ale mimo tych znacznych 
osiągnięć w powiecie tym 
od kwietnia 1953 roku nie po­
wstała ani Jedna nowa spół­
dzielnia. i

Lenina. Codziennie i nieustannie umacniała ona I rozwi­
jała ekonomiczne i polityczne podstawy państwa radziec­
kiego, prowadziła politykę socjalistycznego uprzemysłowie­
nia kraju i kolektywizacji rolnictwa. W wyniku tego 
Związek Radziecki z zacofanego kraju rolniczego prze­
kształcił się w potężne socjalistyczne mocarstwo przemysło­
wo - kołchozowe.

Wraz z socjalistyczną przebudową ekonomiki kraju zmie­
niła się również struktura klasowa społeczeństwa radziec­
kiego: zlikwidowane zostały klasy wyzyskiwaczy, po­
głębiła sie przyjaźń narodów, zrodziła się moralno - poli­
tyczna jedność narodu radzieckiego, zrodził się patriotyzm 
radziecki.

W 1936 roku naród radziecki uchwalił nowa konstytucję, 
która jeszcze bardziej rozszerzyła swobody demokratyczne 
obywateli ZSRR.

Radziecki ustrój społeczny 1 państwowy wyszedł zwy­
cięsko z ciężkiej próby Wielkiej Wojny Narodowej. Po 
wojnie Związek Radziecki w niebywale krótkim czasie nie 
tylko odbudował swą gospodarkę narodową, lecz osiągnął 
I osiąga ccraz to nowo wspaniałe sukcesy w dziele budo­
wy społeczeństwa komunistycznego.

Kierując państwem radzieckim, Lenin nigdy nie zapomi­
nał o sytuacji międzynarodowej. Za jedno z najważniej­
szych zagadnień polityki zagranicznej pańslwa radzieckie­
go uważał Lenin zagadnienie pokoju, zagadnienie pokolo- 
wego współistnienia systemów socjalistycznego 1 kapita­
listycznego. Już w p’erwszych dniach Rewolucji Październi­
kowej Lenin wystąpił na II Zjeździe Detagatów Robot­
niczych, Żołnierskich i Chłopskich z wnioskiem w spra­
wie pokoju. Od tego czasu polityka pokoju stała się pod­
stawą polityki zagranicznej państwa radzieckiego.

Lenin niejednokrotnie wskazywał, że różnica systemów 
ekonomicznych w ZSRR i krajach kapitalistycznych nie 
/stanowi przeszkody dla przyjaźni i pokojowej współpra­
cy narodów. Partia Komunistyczna I rząd radziecki nie­
ugięcie dążą do zapewnienia rozwoju normalnych stosun­
ków ekonomicznych i kulturalnych między ZSRR 1 kra­
jami demokracji ludowe) z jednej, a krajami kapitali­
stycznymi — z drugiej strony.

Związek Radziecki Jest czołową silą międzynarodowego 
obozu pokoju 1 demokracji. Przewodzi on w walce prze­
ciwko podżegaczom wojennym. Naród radziecki, kiero­
wany przez Partie Komunistyczną, ze wszech miar umac­
nia radzieckie państwo socjalistyczne, pomyślnie realizuje 
budownictwo komunizmu I niezłomnie walczy 0 umocnie­
nie pokoju ną całym świecie.

A. OWCZAROWA

ci członków ,nle została za­
twierdzona. AKtyw powiatowy 
1 gminny, zamiast udzielić or­
ganizacji partyjnej w Pobą­
dziu pomocy, aby pozyskać 
do spółdzielni nowych człon­
ków, gromadą tą przestał się 
Interesować.

W gromadzie Słowlankowo 
(gmina Dobrzyca) komitet zało 
życielskl rozwijał się dopóty, 
dopóki w Jego 6kład nie 
wszedł kułak Mieczysław Prze 
or.

— Odkąd przyjęto Przeora 
— mówt sekretarz gromadzkiej 
organizacji partyjnej towa­
rzysz Grabski — to „Jak ręką 
odciął"...

— Jak my będziemy praco­
wać w spółdzielni razem z 
Przeorem — mówili nam chło 
pi ze Słowian kową — skoro 
niejednego z nas wyzyskiwał.

Przeora przyjęto do komite 
tu założycielskiego poza gro­
madzką organizacją partyjną. 
1 sprawa spółdzielni stanęła na 
martwym punkcie. Stało 
się tak dlatego, że każda 
tendencja do odrywania spra 
wy rozwoju spółdzielczości 
produkcyjnej od całokształ­
tu walki klasowej na 
wsł. nieuchronnie prowr.dz.1 do 
zniekształcenia Idei spółdziel­
czości produkcyjnej, do poder 
wania zaufania do niej mało­
rolnego 1 średniorolnego chło­
pa.

UMACNIAĆ ISTNIEJĄCE 
SPÓŁDZIELNIE 
PRODUKCYJNE

Niesłuszne byłoby twierdze­
nie. że towarzysze z KP w Ko­
szalinie w ogóle nie myślą o 
budowle nowych spółdzielni 
produkcyjnych.

Zagadnienie umacniania i 
budowy nowych spółdzielni 
produkcyjnych Jest omawiane 
na egzekutywach KP. zadania 
te są stawiane na odprawach 
przed sekretarzami KG. Wynl 
ków tej pracy Jednak nie wi­
dać. a to dla tego, te w ślad 
za słusznym przekonaniem ak­
tywu partyjnego w powiecie, 
że spółdzielnie budować trzę- 
ba — nie Idzie ani praca orga- 
nlzacv|na, ani kontrola ze 6tro 
ny KP.

Byliśmy w KG w Manowle. 
Na pytanie, w której groma­
dzie gminy dojrzewa sytuacja 
do założenia spółdzielni pro­
dukcyjne! sekretarz KG tow. 
Jan Smara odpowiedział:

— W Węgorzewie. Cewelf- 
n!e 1 Strzegllnie. Chłopi w 
tych gromadach najlepiej go­
spodarzą. najlepiej przebiega­
ją tam kontraktacja 1 obowiąz­
kowe dostawy. A więc chłopi 
6ą tam najbardzief świadomi.

Ale i tu w ślad za tym słu­
sznym przekonaniem brak pra­
cy ze strony KG. aby pomóc 
chłopom pracującym w zorga­
nizowaniu zespołowych gospo­
darstw. Zaniedbano tam Istot­
ną sprawę — rozbudowę szere 
gów organizacji partyjnych.

Na teranie gminy lstnle|e 
komitet założycielski w gro­
madzie Strzeglln. Tow. Smara 
czę-ńo tam bywa na szkoleniu 
partyjnym, ale ani razu Jesz­
cze nie odbył zebrania z człon 
kami komitetu założycielskie­
go. nie wie z Jakimi trudnoś­
ciami ten komitet walczy, Ja­
kie! oczekuje pomocy.

KG w Manowle nie po­
siada planu rozbudowy or­
ganizacji partyjnych . na 
terenie gminy i planu rozbu­
dowy spółdzielczości. Żaden 
z aktywistów gminnych kon­
kretnych zadań w tej dziedzi­
nie nie otrzymule.

Sekretarz KG w Manowle 
twierdzi, że powstawanie no­
wych spółdzielni w gminie ha 
mu je słaba praca snółdzielnl 
produkcyjnej w Wyszewle. 
Członkowie nie przestrzegają 
statutu, a niektórzy spośród, 
nich Jak Srutała, Komlcz. 
Struklel trzymają wbrew etatu 
towl konie na działkach przy­
zagrodowych. uprawiają zie­
mie „Po boku". Szwankuje w 
spółdzielni i organizacja pra­
cy-

Ale do tej pory mało zroblo 
no. aby sytuaclę w Wyszewle 
naprawić, by zdemaskować wro 
ga wewnątrz spółdzielni. KG 
zwraca się o pomoc do po­
wiatu — powiat zaleca gmi­
nie załatwić tę sprawę we właz 
r»vm zakresie.



Kronika partyjna

Seminarium 
dla wykładowców 

Komitet Mlejskj PZPR w 
Koszalinie zawiadamia, te 
w dniu 29 bm. (piątek) o 
godz. 8 ran0 w Ośrodku Szko 
lenia Partyjnego KW i KM 
w Koszalinie odbędzie się se­
minarium dla wykładowców 
szkół politycznych. CF^cność 
obowiązkowa.

Narada 
korespondentów 

W dniu 3 lutego br. o godi.
18 w gmachu redakcji ul. Al­
freda Lampe 20 odbędzie się 
narada korespondentów z tere 
nu miasta Koszalina.

Dekoracja
Na narożniku ul. Stalina i 

placu Zwycięstwa w Sławnie 
stoi już od trzech miesięcy pu­
sta, z rozbitymi szybami gablot 
ko punktu usługowego „Foto­
grafika".

Myśleliśmy, że lotografowie 
z „Fotograliki" mają więcej e- 
sletycznego poczucia.

Osobliwy koncert
Z głośników słupskiego ra­

diowęzła codziennie wieczorem 
można posłuchać nlelada kon­
certu, na który składają się 
szum, gwizdy i trzaski.

Ale może to nowy rodzaj 
muzyki, na którym nie poznali 
się jeszcze posiadacze głośni­
ków?

Na notatkę naszą pt. „Dlacze­
go" opublikowaną w 308 numerze 
„Głosu" Krochmalnia i Płatkarnia 
„Słupsk" w Słupsku komunikuje: 
ob. Jan Brodzik z gromady Za­
wada p-ta Kleszczewo został roz 
liczony z dostawy ziemniaków dnia 
30. IX. 53 r. Konto rozliczeniowe 
zostało przestane mu pocztą.

Bałtycki Teatr Dramatyczny — 
Dziś 1 dni następne: komedia 
Al. Fredry „Śluby panieńskie". 
Sala teatralna w SŁUPSKU. 
Godz. 19.

KOSZALIN — „Nowa Huto" — 
„Ostatnia bitwa".

Seanse godz. 19, 18 I 20,13.
„Młoda Gwardia**—Rolcossowo — 

„Podstęp swatki".
Seans godz. 19.

SŁUPSK — „Polonia" — 
„Strajk w Szanghaju".

Seanse godz. 18, 18 1 20.

SŁAWNO — „Stawa" — 
„Trójka treli".

Seans godz. 19.

DARŁOWO — „Bajka" — 
„Obrońca życia".

Seans godz. 19.

UWAGAt Repertuar kin poda- 
Jemy na podstawie komunikatu 
Okr. Żarz. Kin w Koszalinie.

TRZYMIESIĘCZNA koiespondei) 
cyjna nowoczesna nauka księgo-i 
woścl. Łódź 1, skrytka 163.

K-5-0

ROŻNE

CENTRALA Wynajmu Filmów 
Ekspozytura w Koszalinie unie­
ważnia zagubioną w dniu 22.1.54 r. 
pieczątkę służbową — treści. 
„Centrala Wynajmu Filmów Eks­
pozytura w Koszalinie. G-52-1

Siadem artykułu

Jeszcze o koszalińskich piekarzach
Przyczynić się do tego powln-|nie ma łaźni, ani szatni dla 
no również podjęte w dniu i piekarzy. Załogi piekarń nic 
23 bm. na wspólnei naradzie posiadają dostatecznej ilości 
wszystkich piekarzy z Kosza-1 ubrań ochronnych.

Piekarz Alo/zy Mikołajczak I pomocnik Jerzy Cymer (z le­
wej) pracownicy przodującej piekarni nr 5 w Koszalinie.

Kilka dni temu pisaliśmy o 
niewłaściwym wypieku chleba 
I skargach konsumentów na 
złą Jakość pieczywa.

W większości wypadków — 
Jak nas informuje dyrektor 
handlowy PSS tow. Wacław 
Szczech — braki w wypieku 
wynikały z nieprzestrzegania 
receptur na poszczególne ga­
tunki pieczywa Piekarze po­
mijali |e przy produkcji I za 
rablall ciasto wg własnych 
sposobów, co oczywiście odbi­
jało się na lakoścl chleba I 
bulek. Aby zapobiec tego ro 
dzaju praktykom, wszystkie 
koszalińskie piekarnie o'rzv- 
mały polecenie ścisłego prze­
strzegania receptur.

Dość długo czekają już 
mieszkańcy Koszalina na 
smaczny chleb i dobrze się 
stało, że woltee piekarzy bra­
korobów stosuje 6ię Już sank­
cje służbowe za zla produkcję 
pieczywa. Zdarza się. że pod 
czas kontroli poszczególnych 
piekarń można zauważyć zu­
pełną beztroskę piekarzy. Nic 
ich to nie obchodzi, czy 
chleb jest smaczny, dobrze 
wypieczony czy nie Niesu­
mienni piekarze Jurecki, Bo­
guszewski' i Jabłoński z nie­
karni Nr 10 przy ul. Zwycię­
stwa — narożnik Hołdu Pru­
skiego — za karygodne nie­
dbalstwo produkcji chleba. zo 
stall obciążeni 6umą 2.415 
złotych. Także za brakorób- 
stwo — Klepczyński j Kozlow 
skl z piekarni N'r 2 zapłacą 
324 zł.

Aby zapoznać załogi ko­
szalińskich piekarń z właści­
wym przebiegiem technologi­
cznym produkcji chleba wg 
obowiązujących receptur. Za­
rząd PSS wysyła kolejno 
wszystkich piekarzy na spe­
cjalny kilkudniowy kur.ą do­
skonalenia zawodowego do 
Białogardu.

Żywimy nadzieję, te kosza­
lińscy piekarze — po odby- 
tym kursie — poprawią ja­
kość produkowanego chleba.

W ub. roku rozwinął się zna 
cznie ruch racjonalizatorski w 
słupskich Zakładach Przemysłu 
Terenowego.

W latach poprzednich wnio­
ski racjonalizatorskie nie napły 
wały wcale do komórki wyna­
lazczości, natomiast w 1953 ro­
ku zgłoszono ich 7, z czego 6 
zatwierdzono i wprowadzono do 
produkcji. Między racjonalizato 
rów rodzielono nagrody w wy­
sokości 3,5 tys. złotych.

Od początku bież, roku, w 
myśl uchwał IX Plenum partii, 
załoga ZPT w Słupsku zwróci­
ła jeszcze większą uwagę na 
rozwój wynalazczości. Już w 
styczniu br. zgłoszono do roz­
patrzenia 7 usprawnień. Załoga 
zrozumiała, że zadania nałożo­
ne na przemysł terenowy w 
zakresie zaopatrywania rynku 
w artykuły konsumcyjne wyma 
gają od niej lepszej i wydaj­
niejszej pracy. Ambicją załogi 
jest tak pracować, aby uzyskać 
jak najlepsze wyniki.,

W związku z tym, z inicjatv 
wy podstawowej organizacji 
partyjnej i rady zakładowej 15 
stycznia br. powstał przy ZPT 
w Słupsku Klub Techniki i Ra­
cjonalizacji. Nowowydany za­
rząd z zapałem przystąpił do 
pracy. Opracowuje on plan pra 
cy na I kwartał br., uwzględ­
niając tematykę najhardziej ko 
niecznych usprawnień. Należy 
się spodziewać, że Klub Tech­
niki i Racjonalizacji pod dob­
rym kierownictwem rozwiąże 
wiele trudności technicznych

lina hasło Sają ,,Ja nie wy­
puszczę braku". Ażeby jed­
nak podjęcie hasła nie było 
tylko prostą formalnością, po­
trzebna Jest stała i ścisła 
kontrola Jego realizacji ze 
strony działu produkcji pie­
karnicze! PSS.

Zarząd PSS musi zaintere­
sować ale także lepszym wv- 
posażenlem piekarń w maszy­
ny, potrzebne przy produkcji 
pieczywa. Np. warunkiem o- 
trzymanla pulchnego chleba 
jest przesiana mąka. Jak wla 
domo nie wszystkie piekarnie 
posiadają przealewaczkl.

Tak samo Zarząd PSS rze­
telniej, aniżeli dotychczas, 
winien kontrolować wykonaw­
stwo remontów piekarń, aby 
nie powtórzyły się wypadki 
wadliwych napraw pieców i 
maszyn. z .

Należy także więcej uwagi 
zwrócić na warunki bezpie­
czeństwa I higieny pracy w ple 
karnlach Np. w piekarni Nr 7

i technologicznych słupskich 
zakładów terenowych.

MICHAŁ ŚNIADANKO 
Korespondent „Głosu"

program i

30 styczeń 1954 (sobota)
Wiadomości 5 05, 6 00, 1.00, 1 55

12 04. 16.00, 20 00, 23 00.
5 10 Aud. dla wsi. 5 20 Kont

6 10 Konc. 6.50 Gimn. 7 20 Muz. 
7.50 Kalend. 8.00 Muz. 9.00 Dla klas 
VII słuch, pt. „O starych I no­
wych znakach chemicznych" 
9.30 Konc. solistów. 11.05 Dla klas 
III — IV aud. słów -muz. pt 
„Jakie Instrumenty muzyczno już 
znacie". 11.25 Muz. 1 aktualności. 
12.15 „Na swojską nutę”. 12 45 
Aud. dla wsi 13 00 Konc. rozrywk
13 40 Utwory na 2 fortepiany 
15 30 Dla dzieci aud. słów -muz. z 
cyklu: „DzlecJ przed mikrofo­
nem". 16 10 „Coś dla kobiet" — 
pog 16.20 Konc. rozrywk. 17 00 
„Z życia ZSRR". 17.30 „Słuchacze 
plszą". 17 35 „Śpiewacy polscy". 
18.00 Mikrofonem po kraju. 18 15 
Konc. popołudniowy. 18.45 Repor­
taż literacki. 19 03 „Na warszaw­
skiej fali". 19.35 „Korespondenci 
sportowi donoszą". 19.45 Aud. dla 
wsi. 20.28 Wlad. sport. 20 38 Vlpler: 
Chryzantemy — walc. 20 45 Muz 
taneczna. 21.25 Wiersze poetów 
albańskich. 21.45 Konc. 22 20 Muz. 
dla wszystkich. 23.10 Muz. ta­
neczna.

OGŁOSZENIA

JEDNEGO ZASTĘPCĘ KIEROWNIKA, trzech kierowników budów, 
dwóch majstrów budów, dwóch pisarzy budowlanych, jednego 
starszego księgowego, jedną kontystkę, jednego likwidatora, jed­
nego technika normowania zaangażuje z dniem 1 lutego 1954 r. 
Grupa Budowlano-Remontowa przy Ekspozyturze Okręgowej POM 
w Koszalinie.

Warunki płacy według układu zbiorowego pracy, obowiqzujqcego 
w budownictwie. Osobiste zgłoszenia w dziale kadr w godz. od 
8 do 16 EO POM, Koszalin, ul. Grunwaldzka 20. K-22-0

WYKWALIFIKOWANEGO PRACOWNIKA w branży metalowo- 
drzewnej oraz w branży odzieżowej konfekcji lekkiej na stanowisko 
inspektora kontroli technicznej - zatrudni natychmiast Oddział Wo­
jewódzki „Spólnoty Pracy" w Koszalinie, ul. Szeroka 24. Bliższych 
informacji udzieli dział kadr w „Spólnocie Pracy" w Koszali- 
nie- K-20-0

UNIEWAŻNIENIE

Wojskowa Centrala Handlowa - Oddział w Koszalinie - unie­
ważnia pieczątkę o brzmieniu następującym:

WOJSKOWA CENTRALA HANDLOWA
Sklep Nr 401

Koszalin, ul. Zwycięstwa 154 K-23-1

OGŁOSZENIA DROBNE

ZGUBY

SIECINSKA Janina ram. Biało­
gard, Świętochowskiego 22, zgła­
sza o kradzieży zezwolenia na 
handel 1 kartę rejestracyjną.

G-51-1

ZGUBIONO nominację na miesz 
kanie, wydaną przez Prezydium 
Miejskiej Rady Narodowej Biało­
gard w roku 1949 na nazwisko 
Nowacki Piotr. G-50-1

Przy ZPT w Słupsku powstał 
Klub Techniki i Racjonalizacji

Sportowcy szkół 
ogólnokształcących 
przed mistrzostwami

Szkolny ruch sportowy na- 
sźego województwa znajduje 
się obecnie w przededniu 
wielkich imprez sportowych 
Jakimi będą Harcerskie lgrzy 
ska Zimowe, a potem mistrzo­
stwa szkól średnich w spor­
tach zimowych.

Szczególnie gorąca atmo 
sferą panuje wśród młodzieży 
harcerskiej. Już w tę niedzie­
lę w całym województw le zo­
staną przeprowadzone Harcer 
skie Igrzyska Zimowe na szcze 
blu powiatowym. Odpowie- 
dzialne za przeprowadzenie 
tych zawodów i wyłonienie re 
prezentacji powiatów wydzia­
ły oświaty PRN i zarządy po­
wiatowe ZMP winny dolożjć 
wszelkich starań, aby zawody 
zostały przeprowadzone w ter 
minie. Już 3 lutego mija bo­
wiem termin nadsyłania do 
Wydziału Oświaty Wojewódz- 
klei Rady Narodowej w Ko­
szalinie Imiennych zgłoszeń

reprezentacji powiatów do Igą 
rżysk wojewódzkich, lgrzy- 
ska te miały się odbyć 14 lu­
tego. lednak ze względu na 
dobre warunki atmosferyczne., 
termin ten został przesunię.y 
na 7 lutego.

Równocześnie z Harcerski* 
mi Igrzyskami Zimowymi w 
tym samym dniu. 31 bm. 
w Koszalinie i Człuchowie, od 
będą się półfinały niistrzos 'V 
szkół średnich w piłce siatko 
we.t dziewcząt i chłopców. 
W Koszalinie, w sali Liceum 
Ogólnokształcącego (ul. Staś 
lingradzka l) spotkają się rei 
prezentacyjne drużyny powia­
tów: koszalińskiego, koło­
brzeskiego. sławneńsklego, 
słupskiego, bialogardzkiego i 
bytowskiego. W Człuchowie 
walczą reprezentacle pozosta­
łych powiatów naszego wo­
jewództwa Zarówno w Kosza 
linie, jak i w Człuchowie za­
wody rozpoczynają się o godz. 
9-tej.

Warto również przypo­
mnieć, że w połowie lutego 
zostanie przeprowadzona spar 
takiada zimowa szkól śred­
nich. W związku z tym rady 
SKS-ów winny przeprowa­
dzać mistrzostwa szkół, aby 
w jak najkrótszym czasie wy- 
lonlć swych najlepszych za­
wodników.

Ruda Hvezda— 
CWKS 3:1

26 bm. na sztucznym lodo­
wisku w Warszawie rozegrano 
międzynarodowe spotkanie ho 
keja na lodzie między druży­
ną czechosłowacką — Ruda 
Hcezda (Brno)' a zespołem mi­
strza Polski CWKS. Spotka­
ne zakończyło się zwycię­
stwem Czechosłowacji 3:1 
(1:1, 2:0, 0:0).

Goście przewyższali wojsko 
rych techniką, kondycją, a 
przede wszystkim szybkością. 
CWKS natomiast brak! tech­
niczne nadrabiał ambicją 1 bo 
lowoścfą oraz dobrą grą w po 
lu. Napastnicy CWKS zawie­
dli Jednak strzałowo.

SKS Gdańsk— 
SKS Koszalin 
w koszykówce

Reprezentacyjne zespoły 
SKS naszego województwa w 
piłce koszykowej dziewcząt 1 
chłopców wyjeżdżają jutro do 
Gdańska, gdzie w dniu 31 bm. 
rozegrają towarzyskie spotka­
nia z reprezentacjami woje­
wództwa gdańskiego.

Reprezentacja dziewcząt o- 
parta |est na zawodniczkach 
A-klasowego zespołu św|dw!ń- 
sklego SKS, zasilonego kilko­
ma zawodniczkami z Wałcza.

Reprezentacyjny zespól 
chłopców skla<la się z zawod­
ników SKS-ów z Wałcza 1 Bla 
łogardu.

Przypominamy, że wyjazd 
ekipy nastąpi w sobotę pó po­
łudniu.
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Więcej uwag; i troski o 
Jlekarnie oraz stalą kontrola 
akośei produkowanego pieczy 
aa, to bardzo pilne zadanie 
ila Zarządu PSS.

Światowe wyniki 
radzieckich 
pływaków

Szereg doskonałych wyni­
ków uzyskali pływacy radziec­
cy na zawodach rozegranych 
25 i 26 J>m. w Moskwie, Wy­
nik lepszy od rekordu świata 
w sztafecie 4x100 m st. zmień 
nym mężczyzn — 4:21,3, pobl 
cle rekordu Europy w sztafe­
cie 4x100 m st. dow. męż­
czyzn — 3:50,4 oraz klika re­
kordów ZSRR — oto bogaty 
plon zawodów w Moskwie.

W sztafecie 4x100 m «t. 
zmiennym popłynęli trze) pły­
wacy Moskwy — Sołowiew, 
Skrlpczenkow i Bała oraz Ml- 
naszkln z Leningradu. Sztafetę 
rozpoczął Sołowiew uzyskując 
na 100 m st. grzbiet. 1:06,4, 
drugi płynął Minaszkln osiąga 
Jąc na 100 m st. klas. — 
1:11.1. Na trzeciej zmianie 
Skrlpczenkow uzyskał na 100 
m st. motylkowym — 1:07;3. 
Wspaniałym finiszem zakoń­
czył sztafetę 19-letnl uczeń z 
Moskwy — Bała, który płynął 
100 m st. dow. uzyskał znako­
mity czas 56.5, lepszy o pól se 
kundy od rekordu ZSRR.

Poprzedni rekord świata w 
sztafecie 4x100 m st. zmlenn. 
— 4:24,8, ustanowiony w roku 
ubiegłym, należał również clo 
pływaków ZSRR.

Doskonałe wyniki uzyskano 
również w konkurencjach Indy 
widualnych. W biegu na 200 
m 6t. mot. mężczyzn rekord 
ZSRR — 2:33,5 ustanowił w 
pierwszym dniu zawodów Bo- 
rlsenko (Moskwa), bljąc re­
kord poprzedni o 1.7 sek. Re­
kord ten poprawił już w na-stę 
nj/m dniu zawodów 23-letnl 
pływak z Azji Środkowej — 
Frołow. który w poważnych za 
Wodach wystąpił po raz pierw­
szy dopiero w roku ubiegłym. 
Frołow uzyskał cza6 2 32.0.

W zawodach triumfował 
również uczestnik rekordowe| 
sztafety 4x100 m st. zmienn. 
wielokrotny rekordzi-ita ZSRR 
Minaszkln. który na dyst. 100 
m st. klasycznym popraw ił na­
leżący do niego rekord ZSRR 
osiągając 1:11.0. Wynik ten 
jest zaledwie o 0,1 sek. gorszy 
od rekordu świata należącego 
do Marka Petrusewieża.

Turniej klasyfikacyjny 
ping-pongistów 
7 lutego

Organizowany przez Żarząc* Wo 
jewódzki ZS Gwardia w Koszali­
nie turniej klasyfikacyjny piną- 
pongistów naszego województwa 
odbędzie się w dniu 7 lutego br„ 
a nie - jak podawaliśmy - 
31 bm.

Czytajcie
prasę partyjną

NAUKA

PRACOWNICY POSZUKIWANI

Polscy zjazdowcy 
wyjechali 
do Austrii

W środę 27 bm. wyjecho'i do 
Austrii na trening przed mist-zo- 
stwami świata polscy narciarze- 
ziazdowcy. Polacy wspólnie z czo- 
t< wymi narciarzami innych krajów 
trenować będą w Alpach, o w 
pierwszych dniach lutego wezmą 
udział w międzynarodowych za­
wodach narciarskich w Cort'ną 
d'Ampezzo (Włochy).

W skład polskiej ekipy wchodzą 
następujący zawodnicy: Gąsiem- 
ca-C:aptak Jan, Gąslenica-Roj An 
drzej, Marusarz Józef, Zarycki Jan, 
Pękala Marian, Czarniak Włodzi­
mierz, Dziedzic Stefan, Grochol­
ska Barbara, Kowalska Mario, 
Kubica Anna.


